
KUR JER WARSZAWSKI;
Środa,

Dnia 2 (14) W rześnia .— Rok 1853. M  240. Jutro, Śgo Nikodema Rapł: M.

l 9 d  R e d a k c j i  R u r  j e r a  W a r s z a w s k i e g o , 

i b m  »  zniżającego się kwartału 4go, roku
l85d ,  Redakcja KurjeraW arszawskiego, ma honor 
upraszać szanownych Czytelników swoich, mianowicie 
zamieszkałych na prowincji, ażeby celem zapewnienia 
so ie wczesnego odbioru pierwszych Numerów pisma 
niniejszego w nadchodzącym kwartale, raczyli poczy
nię wczesne zapisy na właściwych Stacjach Poczto
wych. w  razie jakiegokolwiek opóźnienia, nieakura- 
tnosci, lub wreszcie niedojścia którego z Numerów' 
Kurjera , raczą szanowni Prenumeratorowie zgłosić się 
lis townie do Redakcji Kurjera na je j koszt, a każdemu 
Ich życzeniu stanie się zadosyć.

Co do ceny prenumeraty Kurjera, takowa tak w Kró- 
lesl wie jako i Cesarstwie pozostaje zawsze niezmienna: 
kwartalnie w Warszawie rs. 1, kop. 20 (czyli złp. 8)j 
w  Rrólestwie zaś i w Cesarstwie, kwartalnie rs.  1 
kop. 65  (czyli złp. U ) .

Prenumeratorowie życzący odbierać Kurjera  w od
dzielnych kopertach, pod swoim adresem, tak w R r ó 
lestwie jako  i Cesarstwie, dopłacą na koperty rs. 1 
na  kwartał,  i z żądaniem swojem zechcą się zgłosić 
listownie do Redakcji Kurjera Warszawskiego, albo 
tez do Expedycji Gazet w Warszawie.

Jutro, w Kościele XX. Reformatów  na Nieszporach 
ro z p o c z n ie  się Odpust iOto-godzinny, i trwać będzie  
przez Piątek, Sobotę i Niedzielę ;  w Niedzielę konkluzja 
j  zarazem Odpust wyrażenia Blizn na ciele Śgo F r a n 
c i s z k a .  Porządek Nabożeństwa będzie następujący: Nie
szpory codziennie rozpoczynać się będą o godzinie 4ej; 
Msza uroczysta w Piątek i Sobotę ogodz: lOej, a w Nie
dzielę o 1 lej.  Razaniana Summie i Nieszporach codzień; 
w  Niedzielę celebrować będą XX. Kapucyni, i Odpust 
zakończy solenna Procesja.

Przez N a j w y ż s z e  Rozkazy JEGO CESARSKO-KRÓLEWSKIE J 
MOSCL posunięci za odznaczeuie się w służbie; z Sekretarzy 
Kollcg: na Radców Honorowych: Zaliczeni czasowo do Komissji 
PrzyK"towawczej do rewizji i ułożenia praw , Puchalski, i ftozen- 
fe ld -F rcj erg, ze starszeństwem.—  Przez Postanowienie Rady 
Admin|S r̂^ y j “ej, w W ydziale Kom: Rzą: Sprawiedliwości, mia
nowany- ąscieiel dóbr Urabia Karol Jezierski, Sędzią Pokoju 
Okręgu • lenuickiegg— p rzez Rozporządzenia Kom: Rzą: i W ładz 
Oddzie nyc , w VVydZ: Kom: R. S. W. i D., mianowani: Lekarz m. 
Zgierza, ,rr  : lazej, Radca Honorowy Buchner, p.o. Lęka
ł a  Ptu Miechowa:; wolno-praktykujący Lekarz kl: lszej, Leon 
Bokiew icz, p- o. L,ekarza m. Zgierza; Dyetarjusz Wydziału Gór
nictwa • P. iSkarbu, Cezar D aw idow ski, p. o. Se
kretarza k l:ac  I w W y f e  Administracji Ogólnej Kom: R. S. W. 
i D,  Kaoeel.su Gub: L ubels,  Lu(,J G ?abiA\k l, p.o. Rachmi
strza w Rz-I , ł  . 00 Kancelista Rządu Gub: W arszaws:, 

R acl,m ist^W ..a“ d? chm!slrza w ^e r  w. ruuracnm istrza w tymże KząazieAiu- 
bernjalnym; Ka; .ydzia,u Administracyjnego w Rządzie
Gob: A u g u s tó w * ’ » «je aa Duchnow ski, p. o. Nadracbmistrza; 
Rachmistrz 2gi, ; ^ „ u “ a rs^ e w s k i ,  p. o. Rachmistrza; Pod- 
rachmistrz, Kleofas llworxecki, p. 0. Rachmistrza 2go; Kancelista

Antoni L u ty ń sk i,  p. o..Podrachmistrza w tymże Wydziale tegoż 
Rządu Guberojalnego; Kancelista Rządu Gub: Płockiego, Mateusz 
B eputakow ski, p.o. Kassjera m. Chorzele w Guber: Płockiej- b 
Zastępca Burmistrza m. Zaklikowa w Gub: Lubels: Kazi- D uga- 
now icz, p. o. Ławuika-Sekrctarza Magistratu m. Krasnegostawu 
w  tejże Gabernji; Kancelista Kwaterunkowy w Magistracie m. 
W łodawy Gub: Lubelskiej, Xaw: Radzikow ski, p. o. Kassjera m. 
Parczowa w te jże  Gubernji; spadły z etatu Strażnik Colno-grani- 
czny, Felix Tyskiewicz, p. o. Kassjera m. Jeżowa w Gub.- W ar
szawskiej; spadły z etatu Kontroler Komory Filipów, Paw eł C y n 
ka , p. o. Burmistrza m. Frampola w Gub: Warszawskiej.—  Prze
niesieni : na własne żądanie: p. o. Lekarza Ptu Miechowskiego, 
Lekarz klassy lszej, Józef Ziom czijński, na p. o. Lekarza P tu  
Łukowskiego. Dla dobra służby: p. o. Pomocnika Naczelnika 
P tu  Konińskiego, Michał B ogucki, na p_. o. Naczelnika P tu Kra
snostawskiego. —  W Dyrekcji Drogi Żelazną) Warsz:-Wiedeńs.-, 
mianowani: b. Zawiadowca Stacji, pełniący tymczasowo obow: 
Podrachmistrza Dyrekcji Drogi Żeiaznej Warsz:-Wiedeńs:, Mieczy
sław  Skarzijyiski, p. o. Rysownika Młodszego; Rysownik Młod
szy, Mikołaj /Eolski, p .o . Kassjera Stacji klassy 3ciej; Dozorca 
stacyjny, Rudolf Gillern, p. o. Zawiadowcy Stacji klassy 3ciej; 
Applikanci Dyrekcji: Kazimierz Regulski, p. o. Dozorcy sta- 
cyjnego, i Leopold Dobronoki, p. o. Podrachmistrza w tejże Dy
rekcji.

N a m iestn ik  Królestwa, przy zwiedzaniu w dniu 9/*i 
Sierpnia r. b. Szpitala Starozakonnych w Warszawie, 
znalazłszy w nim należyty porządek, oświadcza po
dziękowanie Swoje Inspektorowi Głównemu Służby 
Zdrowia, Radcy Tajnem u C zety r kinowi', Prezydujące- 
nm w Radzie Szczegółowej Opiekuńczej Szpitala, Józe
fo w i Epsztejnowi, i Osobom, pod których zarządem 
Szpital pomieniony zostaje.

Dzień lOty b. m„ ciężkie odbiwszy echo zawczesneao 
ale świętobliwego . re l ig i jn e g o  skonu Marji-Elżbiety 
z Soderow Zaborowskiej, Zony Radcy Stanu, Prezesa 
miejscowego Trybunału  Cywilnego, Damy wysokiego 
wykształcenia umysłu, wszech cnót i przymiotów du- 
szy i serca dotkliwym . nader bolesnym raził gromem 
mieszkańców Łomży . jej okolic: bo ś. p. Marja Elżbie
ta mętniała nieprzyjaznego sobie uczucia; każdy wiek 
stan, płeć . wyznanie niosły J ej uwielbienie, rzetelne 
poważanie i najrozciąglejszą życzliwość. Szczupły jest 
wprawdzie zakres działalności i zasług kobietv yy do*

R i t n  ° f f r T ’ 3 J -SZC*e szc^ p ie j s z e  podobało się 
BOGIJ, zakreślić g ramee wszechstronnym dla Rodziny, 
Męża Dzieci, Przyjaciół i ludzkości poświęcenio£  
zmarłej Marji: tak przecież chlubnie z nich się wywią
zała. tyle trwały w sercach naszych uwiła wieniec wzo- 
row do naśladowania, że gwiazda Jej pamięci zawsze 
i  wszędzie osieroconym ziemianom przyświecać bę
dzie. Chm urny w Jej duiacb ostatnich horyzont, b y ł  
godłem boleści rozłączenia z osobami sercu drogfemi: 
ależ w chwili skonu, zabłysły światłem purpurowem 
poranek, niech Wam będzie wróżbą i rękojmią osiero
ceni dostojny Mężu i dwaj ulubieni Synowie, wieczne
go duszy Jej pokoju, trwalszej nad ziemską swobody i
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. • . • • • „ r w a n i e  na P™v «1!cy K ra k o w sk ie -P rze d m ie śc ie , tern siedlisku
chw ały; op iek i i uczuc jakiem . n i e m o r i o ^ n  f  m  ,  spostrzegam y zupeł„ ie  na now o urzą-
z i e m i  W a s otaczając i z wysokości i nraanie __ dzony sklep gafonteryjny P. Alexandra Jektel. Dla za
rozdzielnego połączenia błogosławić a P * patrzenia takowego w wszelkie tylko możliwe artyku-
T e słów kilka poświęcił pamięci zmarłe] jeu t . eleganc^  udał się p. j eH el za granicę, a
teinie i najszczerzej życzliwych J .• ,wia_ m ianowicie do Niemiec i Francji.

W  t y c h  d n i a c h  przezywszy lat 58, zeszta z g - Oprócz wynalezionych u nas żniwiarek P. Tymie-
ta, w dobrach swoich C zern tem e , (w Pow :Ł  ^  nieckieg*, i innych, są także żn iw iark i jak pisaliśmy i
ś. p. z Czarneckich Lasocka, Córka niegdy e l  R adv w innych krajach, a z tych jedna wynalazku P. Henry-
neckiego, b. Senatora Wojewody, ^z łon  a ■ J ka Brenda, obywatela Lwowskiego, k tóra na odby-
Stanu Królestwa, a Małżonka W. Józeta L g  • ceju p robacbi m iat a sję okazać arcy-pra-
Pogrzeb tej Pani, odbył się w B rach ów ,e, majętności tyen Y
jej Syna, W. Władysława Lasockiego. ; Xiesaimia A. Nowoleckiego, przy ul: Krak:-Przedm:

Przed dwoma miesiącami zszedł z tego świata w o yb ^  t koiumny Z ygm unta , otrzymała no-
brach Nowosiołki w Gub: M ińskiej, doczekawszy się p°- P ’ Zam orskiego, Narodowe Pieśni m o 
żnej starości, ś. p. Michał Kostrowiecki, b. Podkomorzy we d«eła  . K. }q. 0(ief rs. 2 k. 70; A. Ka-
Gub: M ińskiej. Żył lat 80. Bibljofil i przyjaciel nauk, Pb tu nad brzegami San-Joaquin i S a -
ś .p .  Kostrowiecki, zostawił po sobie szacowoy xięgo- J amgnt we<iług opowiadania emigranta, kop. 90; D. 
zbiór i rękopisy. . , . , v  eh łanow i ki o Rolnictwie; C. Schm idt, N oureauxP e-

JW . Jenerał-Lejtnant Szepielew, wyjechał d0 **• K , ; h S :
icogieorgiewska. rirkippo Domowa powieść, t. 2, rs. 1 k. 80, p. Autorkę

Pośpieszamy zawiadomić Osoby in te resow ane ,:ze ter- “ J  do P o M icA  słów kilka o
m in  zakreślony poprzednio do odbierania fantó y przyszłości wzrastających pokoleń, rs. 1 k. 6 0 . Niektó- 
granych, z odbytej w dniu 29 Czerwca r. • J , d • j  powyźszych udzielane są do czytania. W tejże
towej w Lublinie, przedłużony został przez; Radę re 1 p ^ y  ^  ^  gospodarsk,ch, przep.sa- 
Gospodarczą Lubelskiego  Towarzystwa Dobrocity , tiy‘8h dla i listytutu Agrono: w Mary mancie. 
do dnia 30 Listopada r. b. Po upływie g ’ P Wkrótce ujrzemy nowo otworzyć się mający na 1

zostałe fanty spieniężone zostaną na korzyść T  J  wnm-Świecie  w gmachu Loterji, gdzie dawniej był 
stwa. Po odbiór zgłaszać się należy do Gospodarza wsym cukru, li tylko z fabryki Htrmano-
R esursy w Lublinie. w skiej i Łyszkousieckiej, oraz herbaty  i kaw y  z Pjer-

Kometa K linkrefusa, obserwowaną była w Obser- wszych źródeł. Nowo urządzone z tej strony chodniki,  
watorium Konstan tynow skiego  Instytutu Mierniczego rzybywaDie do składu ułatwiają. 
rs Moskwie, przez P. Bogdana Szw eitzer, znanego z od- Zuana powszechnie owczarnia Gadegasta w Oszac
kryć astronomicznych. W Instytucie tym wykonano ry- pdznacza się n ietylko wełną, ale i budową owiec; z tąd
sunek rzeczonej komety. t e ż  s ł y n i e  ona wszędzie, i posiada ogólną renomę.

Cała przestrzeń placu Ratuszowego od ulicy W ierz- tegQ te- nieoboj ętną  będzie wiadomość, ze Dom .njum  
bowei do Senatorskiej, po założeniu ru r  pod wodocią- na nadch 0dzący ja rm ark  w ło w ic zu  na Sty M a
sz już do pierwotnego przywróconą jest stanu. Na uli- TEpsz wysyj a tamże na sprzedaz 60 baranow  trzech-
cv’ zaś Senatorskiej prowadzą się dalej roboty około latków> których właśnie pochodzenie wywodzi się po- 

tvchże rur: miejscami wszakże i tam juz za- roien ionej owczarni. .
sym ia e rowy- Wczoraj złożono w Redakcji Kur,era  od Magdale-
l i c h t a r z e ,  które lat temu dwadzieścia kilka znowu B., rs. 1, i od W. B. kop. 30 na światło przed sta-

nowróciły w modę, z rokiem każdym prawie, większej J  M ATRI BOZKIFJ, przed Kościołem XX. Re for- 
feszcze nabierają wziętości. Piękna K am i, córka Man- J atów . -  Od F. C. rs.  1, na budowę Kościoła w Moko- 
daryna przed wielu wiekami, miała dać początek 0 d M. B. kop. 30; od K. B. rs. I ,  1 od J. A. J.
wachlarzom  w Chinach. Do F rancji dostały się one za (nfl uczczenie pamięci zmarłej rok temu B ronisław y  
H enryka H I W alezjusza ; a upowszechniły zupełnie za ^  r s . 2 . oraz od L. P. trochę starej bielizny, dla Lu-
Ludw ika XI I I  i Ludw ika X V . U nas w wieku zeszłym dwiki C zyżewskiej, zony Pocztyljona z Sjjkocma, matki
wachlarze  już były bardzo w modzie. Fabrykacja tych troj ga dliatek, zamieszkałej przy ulicy Ś liskiej pod N
wygodnych i ozdobnych przyborów toalety damskiej, ^ g 4
prowadzoną jest na wielką skalę w P aryżu. Co rok fa- R urs  wczorajszy: za p o U m p erja ly , ^ d a j ą  rs  a  k
hrvki tej stolicy, wysyłają do różnych stron Europy, l5 ;  za dukaty  hol: nowe ważne, dają rs. 2 k. 91 /a, za
do 3 ch miljonów sztuk wachlarzy. u s ty  zastawne  ligo okresu, oprócz kuponu,dają rs. 14

Nakładem xięgarniH . Natansona w W arszawie, wy- k 72 ; wartość kuponu k. 13 7 2 . •
pszVt 2 8  Galerji Mnichowskich, i zawiera ryci- j utrQ 0 godz; 6tej popołudniu ,  w D oliniebzw ajcar-

u v  Fr- Gerard: aBelizarjusz” ! Granet-. »Malarz w wię- s yiej ,  odegrane będzie przez orkiestrę . R ajczaka,£ ? / ( » /  w  J  • • S n Z t y J y  O  x  1
z'eniu ” Cena zeszytu k. 25. Prenumeratę przyjmują w;ej kie potpouri Cantha/a. 
wszystkie Kięgarnie j a j o w e  i zagraniczne Wszystkie Grzęda i Stacje pocztowe w Królestwie,

W tych dniach widziano m i  W arszawą, kuka stad f a  zosta, do przyjmowania zapisów na
dzikich  gęsi, odlatujących na zimę. upo
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dzieło p. t. Rzym  podziem ny  czyli Historja katakum b, 
przez X. J. Gaume. Obszerniejszą wiadomość o tem 
dziele, powezmą Czytelnicy z Prospektu do dzisiejsze
go Nru Kurjera  dołączającego się.

Wczoraj w Teatrze Wielkim, po Operze Alexander  
Stradella , przywołani zostali: Panna Rivoli, P P .  Tro- 
schel, Sto/pe, M atuszyński i Z elinger  po 2-kroć; po 
tańcach, Panna Damse i P. Anto: Tarnowski.

W dniu 22 z. m., we wsi Zbiludka, Pow: Sandom ier
skim , Zofja Beligowa, żona włościanina, pilnując na 
wiatraku zboża, które przywiozła do zmielenia, przez 
w łasną nieostrożność pochwycona kołem trybowem, 
skutkiem pogruchotania kości, życie postradała.

W dniu 18 z. m., we wsi Gutów, Pow: Łukowskim , 
z liczby sześciu osób, które najadły się szkodliwych 
grzybów, K.atarzvna Suszczykow a  lat 35, i Agnieszka 
Leszkowa  la t40  liczące, jako też 8-letni syn tej ostatniej 
tak mocno zachorowali, iż pomimo ratunku, w parę dni 
życie zakończyli. Trzy inne osoby po użyciu środków 
zaradczych, od śmierci ocalone zostały.

Pożary były w tych czasach we w siach : D owgirdale 
i S u śn ik i w Pow: K alwaryjskim ; we wsi Nowa-wieś 
Pow: W łocław skim ; we wsi Arciechowie Pow: W ar
szaw skim ;  w miastach : Suw ałk i, S ieradzu  i Węgro
wie; we wsi Bychawa  Pow: Lubelskim; w kolooji Ja
dwigom  Pow: Raw skim ; we wsi Złochowice  Pow: 
W ieluńskim ; we wsi Gołaszewy Pow: Olkuskim, i we 
wsi Dąb-mały  Pow: W łocławskim .

A n g l ja .—  W  dniu 5  b. m., do portu Londyńskiego  
wpłynęła flota z 300 okrętów handlowych przybywa
jących z rozmaitych portów północnej E uropy. —  
Tabeila urzędowa wywozu w Sierpniu r. b., przedsta
wia w porównaniu z Sierpniem r. z., zuaczne powię
kszenie wywozu złota; kwestja ta jest ważna, bo to od
działywa na s tantargu pieniężnego.— Królowa w d. 6m 
b. m.” przybyła do Balmoral. Królewska rodzina Orlea
nów w dniu 24 b. m., odpłynie z Southampton  do 
Riszpan)i. Królowa K rystyna  w towarzystwie Posła 
H iszpańskiego  zwiedza okolice Londynu .— Zebrano 
już składkę narodową na wystawienie pomnika narodo
wego Doktorowi Jenner, wyualazcy szczepienia ospy. 
P an u  Marshall polecą wykonanie z bronzu kolosalnej 
statuy Jennera. (Neue Preus: Ztg).

A u s t r ia . —  Mówią o wielkiej pożyczce, k tórą  rząd 
w kraju zaciągnie; połączona ona być ma z loterją; 
obligacje oprócz procentu, będą mogły jeszcze wygrać 
znaczne summy. —  W skutek zniesienia stanu oblęże
nia, na bastjonach usuną wszystkie palisady, i ten u lu
biony spacer W iedeńczyków, odzyska swój dawny nie
winny pozór.—  Z prowincji donoszą, że zboże tegoro
czne jest wybornego gatunku; co do ilości jednak, żni
wo jest średnie.—  Cesarz w d. 14 b. m. udaje się do Oło
muńca. —  Arcy-Xiężna Zofja  wraca w pierwszych 
dniach b. m. z Ischl. (Lloyd).

F r a n c ja . Paryż 8 go W rześnia.— Wiadomości z p o 
lityki wewnętrznej brak zupełny. Kwestja zbożowa 
mniej teraz zajmuje; nie można jej jednak uważać za za
ła tw ioną całkiem. Rząd polecił podobno dla zniżenia

ceny jakiemuś wielkiemu spekulantowi zbożowemu, któ
remu poprzednio rozkazał robić zakupy na swój rachu
nek, by zboże to sprzedał na bazarze P aryzkim , po na
znaczonej przez rząd cenie.—  Dzienuiki wszystkie do
noszą o małej skwapliwości wyborców, w wyborach do 
Izby prawodawczej.—  Królowa K rystyna  przybyła do 
Anglji; ale przejażdżkę tę, nie w najlepszej wykonała po
rze; Królowa W iktorja  bowiem bawi w Balmoral, a  
Królowa Marja-Amelja  za przybyciem swej H iszpań
sk ie j  krewnej, opuściła Londyn.—  Cesarz nie zwiedził 
miasta Eu, jakkolwiek to zapowiadano.—  Rada l in a  
departamentu duN ord  objawiła życzenie, by pijaństwo 
prawem zaliczono pomiędzy przekroczenia karę poli
cyjną za sobą pociągające; by karczmarzy zrobiono od- 
powiedzialnemi za wypadki pijaństwa u nich zdarzone; 
długi zaś za trunki by porównano z długami z kart i zro
biono je  sądownie niewymagalnemi. Kilka rad okrę
gowych też same objawiło życzenia, dodając do nich żą
danie, by właściciele fabryki urządzali przy nich restau
racje, w którychby robotnicy jadać mogli, nie potrzebu
jąc chodzić do szynku. Inne rady zażądały urządzenia 
lepszej policji szynków.—  W d. 5 b. m. odbyła się w Pe- 
r ig u e u x inauguracja statuy Marszałka B ugeaud;nacię
te orszaku szedł Jenerał de Bar, z młodym Karolem 
Bugeaud , {uczniem szkoły wojskowej St. Cyr, synem 
Marszałka). Dalej mnóstwo Jenerałów i znakomitości 
armji. Po mowie i błogosławieństwie, garnizon defilo
wał przed statuą dawnego swego Jenerała  przy marszu 
jego ulubionym. Wieczorem był bal, fajerwerk, i lum i
n ac ja .—  Pierwsza wyprawa zapowiedziana pielgrzy
mów do Z iem i Ś te j, wypłynęła 23 Sier: z MarsyIji, z naj
jaśniejszą pogodą. Xiądz van  Trogue z Moulins, odbył 
Mszę pożegnalną w Kościele MATKI BOZKIEJ de la  
Garde, przy której obecni wszyscy pielgrzymi Komu
nikowali. Rozdawano im także małe Krzyżyki złote, 
jako pamiątkę odjazdu z Francji. Parowce pocztowe 
francuzkie, powiozą ich przez A lexandrję  do Jaffy, za 
cenę tysiąc franków tam i napowrót. Jaffa, jak wiado
mo, odległą jest od Jerozolimy  na 14 godzin jazdy kon
no. (Ind: Bel:).

H i s z p a n j a . —  Xiążę Montpensier, nabył dom który  
należał niegdyś do Ferdynanda Kortez; istnieje on  
w Catilleja, pod Sewillą. (Ind: Belge).

P r u s y . —  Jednym z piękniejszych a znanych zabyt
ków, był pałac w Piątkowie, własność JW . Natalisa 
Junoszy Sulerzyckiego. W nocy jednak z 16 na 17 z.ro. 
pałac ten stał się pastwą płomieni. Małżonka właścicie
la, ledwo po drabinie życie uniosła; a jeden z gości, 
wyskoczywszy oknem z wieży pałacowej, niebezpiecznie 
potłuczony został. Pałac ten leży  w Wielkiem Xięstwie 
Poznańskiem . *

W łochy.—  RządPAPiEZKi m ocno się zajmuje kw e-  
stją zbożow ą, która ciągle w iele  przedstawia trudno
ści. (Schl: Ztg).

R o z m a i t o ś c i . —  Furm an prowadzący tow ar z W ro
cław ia  do Ostrowa, naładow ał na wóz pod spód wapno  
niegaszone, przykrył je słom ą, a na w ierzch pakę z sy- 
garami i inne tow ary w łoży ł, m iędzy którem i kilka  
centnarów  sm arow idła ria wozy. W nocy pow stał m o-
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cny  deszcz, wapno się zapaliło, i cały wóz stanął w pło
mieniach, zanim wodnica dostrzegł co się dzieje, i le
dw ie  zdołał odciąć postronki i uratować konie. Z całego 
■wozu nie zostało nic, prócz przepalonego okucia wozu 
S trochę wapna. Szkoda wynosiła .500 do 600 talarów. 
—  Do statystyki konsumpcji piw a  w Monachjum , da
je m y  następujący szczegół: Dnia l i g o  z .m . obejrza
n o  z urzędu wszystkie zapasy piw a bawarskiego  po 
piwnicach Monachijskich, i znaleziono 108,799 wiader, 
gdy o tym samym czasie w r. z. było tylko 42,000 wia
der. W  przecięciu zużywają p iw a  w Monachium  2 ,000 
wiader dziennie (!), zatem zapasy te wystarczą ledwie 
do lgo  Września.—  Ekonom kochał się w młodej wiej
skiej gosposi; gdy ta raz go spytała, czy nie widział 
gdzie jej gęsi poszły? »Ach! ja ty lk o .jednę zawsze wi
dzę!” odrzekł czule spoglądając na nią.

S Z A R A D A .
Pierwsza druga , powiększa szybkość trzecich  wstecznie,
W szys te k ,  mebel potrzebny, ale nie koniecznie.

(Zeszła Szarada G ramatka).

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Bagniewski Dyonizy Ob: zŁokotowej Woli nr 276; Cielecka W a- 

lerja  Ob: z Poznania nr 607; Czertkow Wasil b. Porncz: z Peterib: 
n r  613; Celiński Lud: Ob: zŻelaznynr601; KosickiFran: Expedy- 
to r Żeglugi Parowej z Krakowa nr 1245; Leonbardi Zolja Żona 
Pułko: Wojsk Pruskich z Poznania nr 175; L aw row  Elżbieta W do
w a  po Pulko: A rtyl: z Wiednia nr 625; Łempicki Kar:Sędz: Pokoju 
*  Kucie nr 570; Miaskowska Julja Żona Refer; Stanu z Paryża nr 
1286; Xżę Ogiński Felix Urzę: Biura JO. Xięcia Namiestnika Król:, 
zCesarstwa; Potocki Stefan Hr. z Różanki nr 472; Potocki Rodryk 
H r. z Pikutowa nr 613; Rostworowski Felix Hr. z Lesznowoli nr 
613; Storsberg Wilhelm.Kup: zParyża ur 459; Tntczew Rad: Sta: 
zP a ry ża  nr 613; Żerard Jan Kup: z Mohylewa nr 556.

W yjech a li:  Balter Samuel Kup: do Lwowa; Dziewanowski Fel: 
Oby: do Płocka; GiwartowskiLud: Kup: do Petersburga; Muszkie- 
■wicz Ant: Uczeń Uniw: do Moskwy; PuksztaEdm: Oby: do Guber: 
Mobylewskiej; Reinfeld Rz: R .S., Doktór, do Petersburga; Szczer- 
batow  Włodz: Xźę do Moskwy; <Xiądz Szelkowski Józ: Pleban do 
Poznania; Siekaczyriski Doktór, i Wielhorski Józ: Hr. do Radomia; 
Zabiełło Paw eł Sztabs-Lekarz do Grodna.

DOUIESIEinA.
Dwa m i K r n U H Y ,  jeden Galowy, drugi Vice-Mundur, są 

do zbycia za przystępną cenę, w Sklepie Rozmaitości M. Kono
packiego.

rA R TC SA  zdatna _ do kapeluszy, potrzebna jest do Magazy
nu Strojów, Emilji Śliwińskiej, przy ulicy F re ta  pod N r 258, 
obok Cukierni.

Do domu Grabowskich przy ulicy Miodowej, nadszedł św ie
ży transport CEMENfTU krajowego, o którego gatunku i u- 
żyteczności pisma publiczne doniosły; zamówienia dostawy- w han
dlu sukiennym Pana Grabowskiego w tymże domu czyniooe być 
mogą, i informacja o sposobie użycia Cementu przy jego przeda- 
i y  udzieloną będzie.

Gdy pierwszy transport T B ¥ I i Ó W ,  z rasy  
czystej Jnfantados Merynosów, który w zeszłym 
miesiącu przybył do Czerniakowa, z Owczarni szta- 
mowej W iktora Hr. Ossolińskiego, już został roz- 

iupiony; W łaściciel dogadzając życzeniom liczuie jeszcze zgłasza
jących się Obywateli, sprowadził ich ostatnie sztuk 40, prawie 
z  uszczerbkiem własnej potrzeby, i ten powtórny transport także 
•w Czerniakowie sprzedaje się po stałych cenach, poprzednio o- 
głoszonycb.

Z powodu wyjazdu, pod Nr 1040 przy ulicy Grzy
bowskiej, są do sprzedania MEBLE mahoniowe, no
we, to je s t : Kanapa, 6 Krzeseł, 2 Fotele, 2 Stoły, przed

kanapę jeden, drugi przy boku z biurkiem, Stolik do kart, Lustro 
duze i Lustro toaletowe, dwie Kanapki, wszystko włosiem dubel
towym  pokryte; oraz FORTEPJAN.—  Tamże są do wynajęcia 3 
POKOJE świeżo odmalowane, i Jwie Kuchnie; można przedzielić 
na pół i razem.

R O C 2 5  Landarowy, zupełnie nowy, zwszy-K 
stkiemi rekwizytami, na wiszących resorach, 5 
z fabryki Liera, jest do sprzedania w doinu|jl 
pod Nr 1857 przy ulicy Zakroczymskiej. Wia-S§ 

Ijdomość u Gospodarza. *

DACHOWHA karpiówka stara, z dawnych m aterjałów 
i Dachówka Hollenderka stara, oraz Gąsiory nowe i stare, są do 
sprzedania przy ulicy Pokornej pod Nr 2234, u Jerzego Mikiel- 
berga.

Zakład na PIW O BAWARSKIE w Łowiczu, w miej- 
scu korzystnem, obok Apteki w Starym-Rynku t  przy

czyny interesów familijnych, jest do wydzierżawienia od Nowe
go roku 1854, z Kuchnią ang:, Billardem, różneml utensyljami; 
zgłosić się w miejscu lub Kantorze fabryki Panów J. G. Schaefer 
et C°, przy ulicy Krochmalnej pod N r 1108.

Zgubiono DOWÓD na zastawione Perły , 8 sznurów żół
tych, średnich, z podpisem J. Janasch; ktoby takowy znalazł, ra 
czy oddać na ulicę Grzybowską, w domu dawniej Kośmińskiego, a 
teraz Szachrejmejera, a otrzyma przyzwoitą nagrodę.

KROW A dojna, jest do sprzedania pod N r 
1559 przy ulicy Chmielnej, u W łaściciela domu. 
życzący ją  uabyć, może widzieć każdego czasu, 
pod powyższym Numerem.

WIADOMOŚĆ O RÓŻNYCH PRZEDMIOTACH. 
K A K T O R

INFORMACYJNY, IN TE R E SÓ W  OGÓLNYCH,
,  z Kauyją.

J. CIESEINSKIEGO
w W arszaw ie N r  498, na lm  piętrze , róg ulic Kapitulnej 

i  Podwala, w domu W . Richtera.
Kupno, sprzedaż, zamiany, Dóbr, Domów, Pałaców, różne widoki 

i powaby mające, agituje. Interesa: sukcessyjne, Tow: Kred:, Są
dowe, Admini:, Dyr:Uhez: i w zagranicznych Państwach będące, u- 
łatw ia. Przcdsiebierstwa i towarzystwa akcyjna, projektuje; oraz

K A K T O R
G U W E R N E R Ó W  i G U W  E R N  A N T E K ,

Polakow, Cudzoziemców: umowy, między wysoką Publiczno
ścią, a Guwernerami, Guwernantkami, Metrami, Nauczycielkami 
muzyki, Kantor ten zaszczycają.—  Emilja z W ężyków, Cieślińska.

Dziś rano ciepła stopni 8. Wczorąj w południe stopni 13.
Dziś rano wysokość wody na W ille  stóp 4 cali 8.
TEATR ROZMAITOŚCI. Dziś, Nieszczęścia najsSczęśU- 

w szego Męża. Przebudzenie się Lwa.
TEATR WIELKI. Jutro, Don Bucefalo. Wesele w Oicowie

w Mieście LODZI.
Zawiadamia niniejszem Szano: Publiczność, iż w świeżo od-i^ 

•nowionym Zakładzie naszym M W  A, BAW ARSKIE |  
5 fS O ,w  Mieście LODZI, przy ulicy Średniej wdom uNow y-j^ 
^Świat zwanym, z dniem 17tym b. m. rozpoczaie się sprzedażjj 
?Piw8 Bawarskiego na Rufie; gdzie również p rzy S  
Srycbłej usłudze, rozmityeb PRZEKĄSEK i innych N A POJÓW ^ 
^dostać będzie można. Óprócz tego, w Browarze naszym znaj 
Sduje się każdego czasu do nabycia PIW O BAWARSKIE,® 
ona całe, pół i ćwierć Oxefty.

W  D r u k a r n i  Kurjera W arsz:.—  Wolno drukować. W arszaw a dnia 2 (14) Września 1853 r.—  Cenzor, F. Sobicszczański.


